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Szanowni Państwo
Przedstawiamy Państwu najnow-

szy numer „Kalejdoskopu Powiatu 
Kieleckiego”. Wiele uwagi poświęcamy 
w  nim dużym wydarzeniom, które odbyły 
się w  te wakacje. W  naszym miesięcz-
niku znajdą Państwo relację z  widowi-
ska plenerowego na Świętym Krzyżu 
„Opowieść jako żywa…”. Piszemy też 
o  IV edycji Rajdu Rowerowego Szlakiem 
Brygady Świętokrzyskiej NSZ oraz po-
wiatowo-gminnych dożynkach w  Górnie. 
Relacjonujemy także ważne dla pacjentów 
z  powiatu kieleckiego spotkanie, podczas 
którego oficjalnie oddano do użytku no-
woczesną pracownię tomografii kompu-
terowej w  Powiatowym Centrum Usług 
Medycznych w  Kielcach. Odwiedzamy 
sołtyskę z  Czaplowa–Zofiówki w  gminie 
Bieliny, Grażynę Sitek, która z  pomocą 
kilku innych pań uwiła najpiękniejszy wie-
niec w  powiecie kieleckim i  całym woje-
wództwie świętokrzyskim. Zachęcamy 
do lektury. 

Mirosław Gębski
starosta kielecki

21 sierpnia na błoniach Świętego 
Krzyża dźwięki zbrojeniowej 
stali mieszały się z dźwiękami 
barokowej muzyki. To była 
prawdziwa podróż w czasie 
wprost do XVII wieku. Wszystko 
za sprawą drugiej odsłony 
widowiska plenerowego 
„Opowieść jako żywa…”.

W  tym roku wydarzenie zorganizo-
wane zostało z  okazji 410. rocz-
nicy urodzin księcia Jeremiego 

Wiśniowieckiego. Przyciągnęło na Święty 
Krzyż wielu miłośników i pasjonatów historii.

– W  ubiegłym roku takie uroczysto-
ści zorganizowaliśmy po raz pierwszy. 
Przypominamy postać księcia wojewody 
Jeremiego Wiśniowieckiego. Był on znamieni-
tym obrońcą polskości i chrześcijaństwa, bro-

nił naszych kresów wschodnich – przypomniał 
witając gości starosta kielecki Mirosław Gębski.

Wśród tych, którzy przybyli na Święty 
Krzyż, znaleźli się parlamentarzyści – wice-
minister spraw zagranicznych, poseł Piotr 
Wawrzyk, senator Krzysztof Słoń. Obecni 
byli też samorządowcy różnych szczebli. 
Przybyli m.in.: Jarosław Szlaszyński – starosta 
augustowski, Sławomir Kopacz – wójt gminy 
Bieliny, Włodzimierz Zaręba – zastępca bur-
mistrza w  Nowej Słupi, Stanisław Stępień – 
zastępca wójta w Zagnańsku.

Powiat kielecki reprezentowali: staro-
sta Mirosław Gębski, wicestarosta Tomasz 
Pleban, członkowie Zarządu: Stefan Bąk, 
Cezary Majcher i  Mariusz Ściana oraz radni 
Rady Powiatu: Danuta Żebrowska, Zbigniew 
Zagdański, Tomasz Gruszczyński.

Przybyły też reprezentacje służb mundu-
rowych, gminnych kół gospodyń wiejskich, 
przedstawiciele Chmielnickiego Centrum 

„Opowieść jako 
żywa…” w sercu Gór 
Świętokrzyskich
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Kultury oraz wielu turystów i  mieszkańców 
nie tylko województwa świętokrzyskiego, ale 
i innych regionów Polski.

Uroczystości rozpoczęły się mszą świę-
tą w  Bazylice mniejszej na Świętym Krzyżu. 
Po nabożeństwie organizatorzy i  zaproszeni 
goście złożyli wiązanki kwiatów w  krypcie 
księcia Jeremiego.

Fenomenalna polska jazda ciężka – husa-
ria, uznawana za jedną z najlepszych kawalerii 
świata, poprowadziła następnie barwny koro-
wód na błonia przed klasztorem. 

Przed rozpoczęciem rekonstrukcji przy-
pomniano, jak wielkim i  nieustraszonym 
wodzem był Jeremi Wiśniowiecki. – Pod 
Beresteczkiem z  lewego skrzydła szarżował 
kniaź Jeremi Wiśniowiecki, rozbijając watahy 
tatarskie i  z  taką furią atakował obóz kozac-
ki, że niemal rozerwał jedenaście szeregów 
wozów w  taborze kozackim. Jedenaście sze-
regów wozów spiętych łańcuchami – taka 
była furia tego ataku husarskiego księcia 
Jeremiego Wiśniowieckiego – mówił kaszte-
lan Karol Bury z Chorągwi Rycerstwa Ziemi 
Sandomierskiej.

– Potrafił jednoczyć wokół własnej osoby 
wielkie rzesze ludzi w słusznej sprawie. Dzisiaj 
ważne jest, abyśmy zwrócili uwagę, żeby być 
razem i  walczyć o  to, co nigdy nie jest dane 
raz na zawsze, walczyć o wolność i jedność – 
mówił Mariusz Ściana.

Po oficjalnej części na błoniach rozpo-
częły się widowiskowe pokazy. Chorągiew 
Rycerstwa Ziemi Sandomierskiej przedstawiła 
konny turniej husarski, były też gonitwy hu-
sarskie, popisy władania bronią, cięcia szablą, 
koncerzem i gonitwy do pierścienia.

W  programie znalazł się także pokaz 
musztry paradnej i  bojowej halabardników. 
Rekonstruktorzy przedstawili również żywot 
Jeremiego Wiśniowieckiego, prezentując jego 
losy od lat młodzieńczych aż do śmierci. – 
Zawsze warto robić coś dla ludzi, przypomi-
nać im lekcję historii. Warto pamiętać o tym, 
skąd się wzięliśmy, pamiętać o naszych boha-
terach – mówił Stefan Bąk.

– To znakomity pomysł, trzeba ważne wy-
darzenia historyczne przypominać w  różnej 
formule, także takiej piknikowej, gdzie moż-
na popatrzeć na żołnierzy z epoki, podziwiać 
kunszt ich służby wojskowej – zapewniał 
Jarosław Szlaszyński, starosta augustowski.

Oglądający widowi-
sko mogli zobaczyć, jak 
wyglądały XVII-wieczna 
moda dworska, muzyka 
i  tańce. Całość wydarze-
nia zakończyła się paradą 
wojsk i dworu.

– Jest to podstawa 
do tego, żeby kontynu-
ować w latach następnych 

to wydarzenie, tak żeby stało się ono faktycz-
nie wpisane w kalendarz imprez powiatu kie-
leckiego – mówił Tomasz Pleban, wicestaro-
sta kielecki.

Wydarzeniu towarzyszyły: wykład pro-
fesora Krzysztofa Brachy, zabawy dla naj-
młodszych, prezentacja współczesnych służb 
mundurowych oraz regionalne rękodzieło 
i potrawy.

Anna Duda
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71 umów na kwotę 1 mln 700 tys. zł 
podpisał Powiatowy Urząd Pracy 
w  Kielcach z  osobami bezrobot-

nymi na rozpoczęcie własnej działalności 
gospodarczej. 

Umowy podpisali starosta kielecki 
Mirosław Gębski oraz dyrektor Powiatowego 
Urzędu Pracy w  Kielcach Magdalena 
Karwat-Kasińska.

– Cieszę się, że kolejne osoby z  powiatu 
kieleckiego rozpoczną działalność gospodar-
czą, że będą się rozwijać, nie tylko gminę, któ-
rą reprezentują, ale także nasz powiat. Wiem 
z  doświadczenia, że nie jest to łatwa dział-
ka, ale cieszę się, że podejmujecie wyzwanie 
i dzięki wam powiat będzie się rozwijał – po-
wiedział starosta.

W czerwcu w PUP prowadzony był drugi 
nabór wniosków o  przyznanie dofinansowa-
nia na podjęcie działalności gospodarczej. – 
W  ciągu pięciu dni wpłynęły do urzędu 104 
wnioski. Zgodnie z pozytywną oceną komisji 
ds. rozpatrywania wniosków o  dofinanso-

wanie jednorazowo środków na rozpoczęcie 
działalności gospodarczej, pozytywnie rozpa-
trzono 71 wniosków – powiedziała Magdalena 
Karwat-Kasińska.

Jak przyznała dyrektor PUP, 24 tys. zł 
pomoże przedsiębiorcom rozpocząć działal-
ność, zakupić niezbędny sprzęt, potrzebny 
do otwarcia działalności. – Najwięcej wnio-
sków wpłynęło z  branż, takich jak: roboty 
budowlane, konserwacja i  naprawa pojaz-
dów samochodowych, fryzjerstwo i  kosme-
tyka, usługi sprzątające od osób zamieszku-
jących tereny gmin: Piekoszów, Morawica, 
Daleszyce, Strawczyn, Mniów, Chęciny 
i Zagnańsk – dodała dyrektor PUP.

Warto zaznaczyć, że w  tym roku przezna-
czono na dofinasowanie działalności już 5 mln 
200 tys. zł – 3,5 mln w pierwszym naborze i 1,7 
mln w drugim. Dzięki PUP powstało ok. 230 
nowych firm.

– Dzięki dofinansowaniu zakupię nie-
zbędny sprzęt do produkcji domowych wy-
robów, ciast, ciasteczek, tortów – powiedzia-
ła pani Justyna z Miasta i Gminy Morawica.
� Agnieszka Madetko

Powiat kielecki zakupił jeden 
z najnowocześniejszych tomografów 16-rzędowych, 
dostępnych na rynku. Wyróżnia go przede 
wszystkim niska dawka promieniowania, dzięki 
czemu tomograf jest bezpieczny dla pacjenta. 
Charakteryzuje się też niskim poborem energii. 
Pracownia powstała na parterze budynku przy ulicy 
Żelaznej w Kielcach.

Oczkiem w głowie dla Zarządu Powiatu Kieleckiego jest służba 
zdrowia i nasze placówki medyczne oraz to, by stale były doin-
westowane. To ważne, ponieważ w powiatowym centrum ob-

sługujemy nie tylko mieszkańców powiatu kieleckiego, ale i powiatów 
ościennych. Nasi pacjenci na pewno będą bardzo zadowoleni – powie-
dział starosta Mirosław Gębski. 

Jak dodał starosta, w  ostatnim czasie w  Szpitalu Powiatowym 
w  Chmielniku zakończyła się termomodernizacja, trwają inwestycje 
w Świętokrzyskim Centrum Matki i Noworodka.

Inwestycja została podzielona na dwie części: adaptację pomiesz-
czeń PCUM w Kielcach oraz montaż tomografu.

– Mieliśmy niewykorzystaną powierzchnię po byłej aptece. 
Cieszymy się, że mogliśmy stworzyć miejsce, które będzie służyło 
mieszkańcom. Mamy 14 specjalistycznych poradni, a zakup tomografu 
przyczyni się do skrócenia drogi w leczeniu pacjenta – mówi członek 
Zarządu Powiatu w Kielcach Stefan Bąk.

Jarosław Wrzoskiewicz, dyrektor przychodni: – Nasza przychod-
nia jest jedną z  największych jednostek ambulatoryjnych w  Kielcach. 
Udzielamy świadczeń w 14 poradniach specjalistycznych. Są to poradnie 
zabiegowe i niezabiegowe, cieszymy się, że nasi pacjenci będą mogli mieć 
pogłębioną diagnostykę, wykonaną na miejscu. Dziennie w poradniach 
obsługujemy od 200 do 300 pacjentów – dodał Jarosław Wrzoskiewicz.

Do tej pory, pacjenci PCUM, którzy wymagali badania tomografem 
komputerowym, kierowani byli do innych przychodni.

Wicestarosta Tomasz Pleban zaznaczył, że tomograf był zakupiony 
w ramach wielkiego projektu „Powiat kielecki w walce z koronawirusem 
SARS-CoV-2 – działania zmierzające do przeciwdziałania i  zwalcza-

nia epidemii” z Regionalnego Programu Operacyjnego Województwa 
Świętokrzyskiego, którego wartość wyniosła 7 mln 677 tys. zł.

 – Umowa na realizację całości inwestycji opiewała na kwotę ponad 
2 mln 124 tys. zł. Sam tomograf kosztował 1 mln 816 tys. zł, a ponad 
307  tys. zł adaptacja pomieszczeń PCUM – wyliczał wicestarosta. – 
Dofinasowanie z UE 1 mln 740 tys. zł, środki powiatu kieleckiego 383 
tys. zł. – Zakup tomografu to było ostanie zadanie, które zrealizowali-
śmy w jego ramach. Mamy dużo osób z powikłaniami pocovidowymi, 
a urządzenie to pozwoli nam diagnozować i wyleczyć pacjenta.

Z programu tego skorzystało wiele jednostek. Na pewno przyczynił 
się on do ograniczenia skutków epidemii COVID-19 na terenie po-
wiatu kieleckiego. Działania, które powiat prowadził od lutego 2020 r., 
objęły ponad 230 jednostek zaangażowanych w  walkę z  COVID-19. 
Odbiorcami wsparcia były szpitale, placówki podstawowej opieki zdro-
wotnej, gminy, OSP, PSP, domy opieki, jednostki służb mundurowych 
oraz placówki oświatowe. Zakupiono i  przekazano również drobny 
oraz specjalistyczny sprzęt do diagnozowania, zapobiegania oraz wal-
ki ze skutkami pandemii, były to takie urządzenia, jak: bronchoskop, 
aparat do dekontaminacji, videolaryngoskop z endoskopem intubacyj-
nym, aparaty EKG, ozonatory, termometry medyczne.� (amad)

Nowoczesna pracownia tomografii 
komputerowej w PCUM w Kielcach

Nowi 
przedsiębiorcy
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XII Wojewódzki Turniej 
Tenisa Stołowego Osób 
Niepełnosprawnych odbył się 
w Domu Pomocy Społecznej 
w Łagiewnikach. Wydarzenie 
oficjalnie otworzył Stefan 
Bąk, członek Zarządu Powiatu 
w Kielcach.

Do turnieju zgłosiło się dziesięć 
ekip z  różnych ośrodków 
z województwa. 

– Mam nadzieję, że to nie będzie tylko 
czysta rywalizacja, która też jest oczywiście 
potrzebna, ale przede wszystkim bardzo się 
cieszę, że możecie się tu spotkać wy, sportow-
cy – zawodnicy. Życzę dobrej zabawy, dobre-
go turnieju, pokonywania swoich słabości. 
Każdy z nas je ma, a pokonanie własnej barie-
ry to również zwycięstwo. I tego wam życzę – 
powiedział do zebranych przed rozpoczęciem 
rozgrywek Stefan Bąk.

Dyrektor DPS  w  Łagiewnikach przywitał 
zawodników i podziękował za wsparcie, prze-
kazane na organizację turnieju.

– Ze Starostwa Powiatowego w  Kielcach 
otrzymaliśmy środki finansowe na organiza-
cję tego wydarzenia. To pieniądze na zadania, 
realizowane w  ramach pożytku publicznego. 
Dzięki nim możemy kontynuować to wyda-
rzenie, które w tym roku odbywa się w randze 

wojewódzkiej już po raz dwunasty – przypo-
mniał Jerzy Kulpiński.

Turniej rozgrywany był systemem pu-
charowym w  kategoriach kobiet i  mężczyzn, 
z  podziałem na zawodników, którzy dopie-
ro zaczynają swoją przygodę z  tenisem, oraz 
tych, którzy w tej dyscyplinie sportowej mają 
już doświadczenie. Spotkanie zostało zorga-
nizowane przez Stowarzyszenie Przyjaciół 
Domu Pomocy Społecznej w  Łagiewnikach 
„Otwarte Serca”.

Anna Duda

Na terenie Domu Pomocy Spo-
łecznej w  Zgórsku odbył się 
VI Wojewódzki Turniej Bocce 

Osób Niepełnosprawnych. Wzięli w  nim 
udział reprezentanci siedmiu powiatów woje-
wództwa świętokrzyskiego. Udanych rozgry-
wek życzył im Stefan Bąk, członek Zarządu 
Powiatu w Kielcach.

Obecni na otwarciu turnieju byli również: 
senator RP Krzysztof Słoń, członek Zarządu 
Województwa Świętokrzyskiego Tomasz 
Jamka, dyrektor PFRON i  radny Rady 
Powiatu w Kielcach Andrzej Michalski, Piotr 
Kisiel – dyrektor Departamentu Edukacji, 
Sportu, Turystyki i  Spraw Zagranicznych 
w Urzędzie Marszałkowskim w Kielcach oraz 

Łukasz Barwinek – zastępca wójta gminy 
Nowiny.

– Cieszę się, że możemy ponownie spotkać 
się na tym sportowym wydarzeniu po dwóch 
latach przerwy, że możecie z  sobą rywalizo-
wać i  nacieszyć się swoją obecnością. Życzę 
wam dobrej zabawy i  wspaniałych sporto-
wych emocji – zwrócił się do zawodników 
Stefan Bąk.

Dyrektor DPS-u  w  Zgórsku Zbigniew 
Szybalski przypomniał, że to trzecie w  tym 
roku udane wydarzenie w  placówce. 
Wcześniej odbyły się XXVIII Wojewódzka 
Olimpiada Lekkoatletyczna Osób Niepeł-
nosprawnych oraz 26. Letnie Spotkania Osób 
Niepełnosprawnych.

Tym razem reprezentanci 12 drużyn z sied-
miu powiatów z naszego regionu stanęli do ry-
walizacji indywidualnej i zespołowej w bocce. 
To dyscyplina sportowa pochodząca z Włoch, 
przypominająca angielską grę w kule.

Turniej został zorganizowany przez 
Dom Pomocy Społecznej w  Zgórsku oraz 
Stowarzyszenie Przyjaciół Osób Niepełno-
sprawnych „Amabilis”. Na jego organizację 
uzyskano dofinansowanie ze środków woje-
wództwa świętokrzyskiego.� Anna Duda

Niepełnosprawni z województwa 
rywalizowali w tenisie stołowym

Wojewódzki Turniej Bocce w Zgórsku
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W Chmielniku odsłonięty 
został obelisk ku czci 
Sprawiedliwych Marii i Wacława 
Stradowskich. Zostali oni 
zamordowani za pomoc Żydom 
w czasie okupacji niemieckiej. 
W uroczystości odsłonięcia 
poświęconej im tablicy wzięła 
udział ich rodzina. Starosta 
kielecki Mirosław Gębski był 
współorganizatorem tego 
wydarzenia.

Spotkanie rozpoczęło się od mszy świętej 
w  kościele pw. Niepokalanego Poczęcia 
NMP w  Chmielniku. W  homilii bi-

skup kielecki Jan Piotrowski przypomniał, 
że to przykazania miłości Boga i  bliźniego 
były źródłem bohaterskich czynów niesienia 
pomocy. – Historia prawdziwej miłości Boga 
i  bliźniego ma swoje imiona, aż do granic 
ofiary z własnego życia – mówił biskup, przy-
pominając dwie skromne postaci matki i  jej 
syna, obywateli tej ziemi, którzy przyjęli pod 
swój dach żydowską rodzinę.

Po nabożeństwie uczestnicy uroczysto-
ści przeszli na róg ulic Wspólnej i  Lubańskiej. 
Tu, po przemówieniach i przypomnieniu odwa-
gi matki i syna – Marii i Wacława Stradowskich, 
odsłonięto poświęcony im obelisk.

W  uroczystości wzięło udział wielu za-
proszonych gości, w  tym starosta kielecki 
Mirosław Gębski, członek Zarządu Powiatu 
w Kielcach Mariusz Ściana i radna powiatowa 
Irena Gmyr. Obecna była też młodzież szkol-
na, do której apelowano, aby nie zapomniała 
o bohaterskich Polakach.

– Mordercami nie byli naziści, faszyści czy 
hitlerowcy, bo nie było takiego narodu na ma-
pie świata – to byli Niemcy. Mordercami nie 
byli też sowieci czy bolszewicy tylko Rosjanie. 
To oni mordowali Polaków, bo to byli 
Polacy żydowskiego pochodzenia. Polskie 
rodziny ratowały swoich braci, często pła-
cąc za to najwyższą cenę – mówił starosta 
Mirosław Gębski.

Bliscy zamordowanych podziękowa-
li za ich upamiętnienie, bo do dziś nie jest 

znane miejsce, w którym spoczywają ich cia-
ła. Podkreślano ich bohaterstwo, bo mimo 
że groziła im śmierć, nie bali się pomagać 
Żydom.

Uczestniczące w  uroczystościach dele-
gacje przed odsłoniętą tablicą złożyły wią-
zanki kwiatów i  zapaliły znicze. Obelisk 
w Chmielniku jest już 28 kamieniem pamię-
ci w  Polsce, przygotowanym przez Instytut 
Pileckiego.

Prof. Magdalena Gawin, dyrektor 
Instytutu Pileckiego, inicjatorka programu 
„Zawołani po imieniu”: – Teraz jesteśmy 
wszyscy odpowiedzialni – cała wspólno-
ta lokalna, szkoły – za to, żeby tak wycho-
wać młodzież, by nigdy nie zapomniała. 
Jako chrześcijanie i  katolicy jesteśmy zo-
bowiązani do wybaczania, ale nie oznacza 
to amnezji. Konflikty zbrojne w  Europie 
nie wygasły.  Trwający konflikt na Ukrainie 
pokazuje, że kolejne nienazwane zbrod-
nie śmierci za pomoc mogą wydarzyć się 
w  każdej chwili. Europa Zachodnia nie zna 
pojęcia śmierci za pomoc. Właśnie dlatego 
my musimy pamiętać i  być pewni tego na-
szego doświadczenia, żeby móc je przekazy-
wać innym.

– Historia ta jest dla mnie bardzo smutna, 
ponieważ moja babcia i  jej syn za bezintere-
sowną pomoc zostali rozstrzelani. Do dnia 
dzisiejszego nie mają pochówku. Pozostałe 
dwie nastoletnie córki Matylda i  Kazimiera 
zostały bez środków do życia. Najbardziej do-
tkliwe było to, że zmagały się z prześladowa-
niem, głodem, zimnem i  bólem. Ta historia 
jest wielkim cierpieniem i  śmiercią niewin-
nych ludzi – tak po jednej, jak i  po drugiej 
stronie, jak również wielkim poświęceniem 
całej rodziny Stradowskich. Chciałam bar-
dzo podziękować za tę tablicę upamiętniającą 
moją babcię i mojego wujka. Niech ta tablica 
nie pozwoli zapomnieć o  tragedii, jak rów-
nież skłania do refleksji – mówiła ze wzrusze-
niem wnuczka i siostrzenica upamiętnionych 
bohaterów.

Maria Stradowska (wdowa) oraz jej dzie-
ci: Wacław, Matylda i  Kazimiera mieszkali 
w  Chmielniku. Jesienią 1942 roku Niemcy 
rozpoczęli likwidację getta w  Chmielniku. 
Stradowscy przyjęli pod swój dach braci 
Pasternaków oraz nieznane z  imienia mał-
żeństwo z dzieckiem, którym groziła śmierć. 
Ukryli ich w jednym z pomieszczeń, skąd wy-
chodzili tylko nocą.

31 stycznia 1943 roku, wskutek donosu, 
w  domu Stradowskich pojawili się niemiec-
cy żandarmi z  chmielnickiego posterunku. 
W  trakcie rewizji odkryli kryjówkę i  natych-
miast rozstrzelali znajdujących się w  niej 
Żydów. W  wyniku rozprawy sądowej Maria 
i Wacław Stradowscy zostali skazani na śmierć. 
Wyrok wykonano 23 grudnia 1943 roku.

Zwłoki zabitych Żydów przeniesiono 
na cmentarz żydowski w Chmielniku. Do dziś 
nie wiadomo, gdzie spoczywają ciała Polaków, 
którzy im pomogli.� Anna Duda

Zawołani po imieniu…

Dziewięciu nauczycieli z  powiato-
wych placówek oświatowych otrzy-
mało akty nadania stopnia awansu 

zawodowego nauczyciela mianowanego. 
Uroczyste wręczenie aktów odbyło 

się w  siedzibie Starostwa Powiatowego 
w  Kielcach. Obecni na spotkaniu nauczy-
ciele podkreślali, że to ukoronowanie ich 
kilkuletniej pracy oraz jeden z  etapów 
na drodze do dalszego rozwoju. Nauczyciele 
nominacje otrzymali z  rąk starosty kielec-
kiego Mirosława Gębskiego oraz wicestaro-
sty Tomasza Plebana.

– Obecnie od nauczyciela wymaga się 
więcej niż tylko przekazywania wiedzy 
z  poszczególnych przedmiotów. Obecnie 
nauczyciel to wychowawca, opiekun oraz 
osoba, która pomaga uczniowi także w jego 
osobistych problemach. Gratuluję wam 

Przybyło nauczycieli mianowanych
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Nie tylko bezpieczne i świetnej 
jakości drogi. Obecnie powiat 
kielecki buduje wyniesione 
przejścia dla pieszych.  
– Zdecydowanie poprawiamy 
bezpieczeństwo uczestników 
ruchu. W najbliższym czasie 
wybudujemy bądź oddamy 
do użytku 20 wyniesionych 
„zebr” – mówi starosta kielecki 
Mirosław Gębski.

Powiat kielecki nie zwalnia tem-
pa w  inwestycjach. Nie tak daw-
no w  Powiatowym Centrum Usług 

Medycznych w  Kielcach uruchomiliśmy no-
woczesną pracownię tomografii komputero-
wej. To dla poprawy zdrowia naszych miesz-
kańców. A  teraz przebudowujemy przejścia 
dla pieszych w  ciągu dróg powiatowych. 
Powstały one dzięki staraniu Zarządu Powiatu 
w  Kielcach o  dofinansowanie z  Rządowego 
Funduszu Rozwoju Dróg – w  zakresie po-
prawy bezpieczeństwa ruchu drogowego 
na przejściach dla pieszych. Pozostałe koszty 
inwestycji pochodzą z  budżetu powiatu kie-
leckiego oraz budżetów gmin, na terenie któ-
rych zostały zrealizowane zadania.

Pierwsze bezpieczne wyniesione przej-
ście zostało wykonane w  Zgórsku przy ulicy 
Azaliowej, w gminie Nowiny. Wartość inwe-
stycji wyniosła blisko 250 tys. zł. Zadanie do-
finansowane w ramach rządowego programu 
w wysokości 160 tys. zł. Pozostała część fina-
sowania: powiat i gmina to ponad 44 tys. zł.

W odbiorze inwestycji uczestniczyli przed-
stawiciele samorządu powiatu kieleckiego: 
starosta Mirosław Gębski, członek Zarządu 
Powiatu w  Kielcach Cezary Majcher, radni 

powiatowi Tomasz Gruszczyński i  Zenon 
Janus. Obecni byli przedstawiciele samo-
rządu gminnego z  wójtem Sebastianem 
Nowaczkiewiczem na czele.

– Wyniesione przejścia dla pieszych 
są doskonałym rozwiązaniem dla lokalnych 
dróg. Są one sposobem na uspokojenie ru-
chu kołowego i  zdecydowanie poprawiają 
bezpieczeństwo, przede wszystkim pieszych. 
Bezpieczeństwo mieszkańców jest dla nas naj-
ważniejsze – powiedział starosta.

Jak podkreśla starosta, wszystkie przej-
ścia zgłoszone przez powiat do realizacji 
w ramach pozyskanego dofinansowania były 
przez Zarząd Powiatu starannie analizowane 
pod kątem zagrożeń. Wszystkie z tego wzglę-
du znajdują się w  miejscach dużego ruchu 
pieszych, są zlokalizowane przy budynkach 

użyteczności publicznej i  wymagały przebu-
dowy pod kątem zwiększenia bezpieczeństwa 
pieszych.

Powiat kielecki zrealizuje łącznie 23 przej-
ścia dla pieszych za łączną kwotę blisko 6 mln 
zł. – Dzisiaj oficjalnie oddajemy pierwsze ak-
tywne przejście, których zamierzamy zreali-
zować ponad 23 na terenie powiatu kieleckie-
go – dodaje Cezary Majcher. 

Jak podkreślali radni powiatowi, Tomasz 
Gruszczyński i Zenon Janus, na ulicy Azaliowej 
panuje dość duży ruch. Szczególnie odczuwal-
ny on jest rano i w godzinach południowych. 
– W pobliżu jest szkoła, dlatego tym przejściem 
przechodzą również dzieci. Nieopodal są duży 
sklep spożywczy, ścieżka rowerowa i  Dom 
Pomocy Społecznej – powiedział Tomasz 
Gruszczyński.� Agnieszka Madetko

Pierwsze wyniesione przejście  
dla pieszych w powiecie

zdanego egzaminu i  uzyskania stopnia na-
uczyciela mianowanego – powiedział starosta.

Wicestarosta, wręczając akty, gratulował 
nauczycielom chęci pogłębiania wiedzy i zdo-
bywania nowych umiejętności. – Gratuluję 
państwu uzyskania kolejnego stopnia awansu 
zawodowego, życzę sukcesów w pracy zawo-
dowej oraz pomyślności w życiu osobistym – 
dodał Tomasz Pleban.

Gratulujemy nauczycielom i życzymy dal-
szych zawodowych sukcesów!

Akt nadania stopnia awansu 
zawodowego nauczyciela 
mianowanego otrzymali:
• Patrycja Mazur – Zespół Szkół nr 8 
w Nowej Słupi
• Magdalena Bem – Powiatowy Zespół Szkół 
w Chęcinach

• Wioletta Michta – Powiatowa Poradnia Psy-
chologiczno-Pedagogiczna w Piekoszowie
• Monika Czaja – Powiatowa Poradnia Psy-
chologiczno-Pedagogiczna w Chmielniku
• Monika Brożyna i ks. Tomasz Zieleń – 
Powiatowy Zespół Szkół w Chmielniku

• Katarzyna Głowacka, Magdalena Kałuża  
i Agnieszka Tkacz – Powiatowy Zespół Szkół 
w Łopusznie.

Gratulujemy nauczycielom i życzymy dal-
szych zawodowych sukcesów!

(amad)

Przybyło nauczycieli mianowanych
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Wieniec uwity w sołectwie Czaplów–Zofiówka, 
w gminie Bieliny, zwyciężył w konkursie 
na najpiękniejszy wieniec powiatu kieleckiego. 
Największe rolnicze święto, po dwóch latach 
nieobecności związanej z pandemią, odbyło się 
w gminie Górno. 

Za nami wyjątkowe święto, podczas którego przekazaliśmy 
rolnikom nasze słowa wdzięczności za chleb, dary ziemi 
i  za ogromny, całoroczny trud pracy w  gospodarstwach. 

To wieś żywi nas wszystkich, uczy pracy, szacunku do tradycji, miło-
ści do rodziny i  ziemi, a  przywiązanie do tradycyjnych wartości jest 
naszym obowiązkiem. Powiatowe Święto Plonów odbyło się w pięknie 
przygotowanej i udekorowanej gminie Górno.

Jak nakazuje rolnicza tradycja, uroczystości rozpoczęły się mszą 
świętą sprawowaną w  intencji rolników w  kościele parafialnym 
w Górnie, podczas której pobłogosławiono wieńce i chleby dożynkowe.

Po nabożeństwie, w barwnym korowodzie, poprowadzonym przez 
tegorocznych starostów dożynek, Monikę Waldon z  Krajna Łęki, 
Jana Ozgę ze Skorzeszyc, starostę kieleckiego Mirosława Gębskiego, 
wójta gminy Górno Przemysława Łysaka oraz Gminną Młodzieżową 
Orkiestrę Dętą z  Górnie, poczty sztandarowe, delegacje z  piętnastu 
gmin powiatu kieleckiego i zaproszeni goście przeszli na miejsce uro-
czystości dożynkowych, gdzie odbyła się część oficjalna i artystyczna.

Odśpiewanie hymnu państwowego i „Roty” przy akompaniamen-
cie Młodzieżowej Orkiestry Dętej z Górna rozpoczęło oficjalną część 
uroczystości dożynkowych. Na scenie gospodarze dożynek, czyli sta-
rostowie tegorocznego święta plonów, przekazali symboliczne bochny 
chleba, wypieczone z tegorocznych zbiorów, staroście kieleckiemu oraz 
wójtowi Górna. Chlebem starosta i wójt podzielili się z gośćmi i miesz-
kańcami. W czasie częstowania chlebem reprezentantki KGW z gminy 
Górno z Kapelą 3w1 dokonały ośpiewania wieńców.

– Chciałbym podziękować wszystkim rolnikom za ich ciężką pracę, 
poświęcenie i chciałbym z tego miejsca przekazać wszystkim ogromne 
wyrazy uznania. Dziękuję z  całego serca. Dożynki to piękne, polskie 
święto, którego tradycja sięga wielu lat wstecz. To moment, kiedy mo-
żemy podziękować Bogu za urodzaj, za plony i szczęśliwe ukończenie 
prac polowych. To moment, który jednoczy, który zbiera przy wień-
cach polskie rodziny i  tak, jak tu – dziś, całe lokalne społeczności. 
To moment, kiedy myślami wracamy do korzeni. Do tego, co dla nas, 
Polaków, ważne – mówił starosta kielecki Mirosław Gębski. – A co dla 
Polaków jest ważne? Co przez wieki budowało naszą tożsamość? To ta-
kie wartości, jak wiara katolicka, patriotyzm i rodzina. I naszym zada-
niem jest tych wartości bronić.

Wójt gminy Górno Przemysław Łysak ze sceny podziękował powia-
towi za wyróżnienie gminy. – To pierwsze historyczne dożynki powia-
towe w gminie Górno. Będziemy dzisiaj celebrować święto rolników, 
dziękować rolnikom za prace i Bogu za tegoroczne plony. Czujcie się 
u nas jak u siebie w domu, a my obiecujemy dzielić chleb sprawiedliwie 
– zapowiedział wójt.

Święto polskiej wsi
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Po oficjalnym przywitaniu i  tradycyjnym ośpiewaniu wszyst-
kich gminnych wieńców, na scenie wystąpili ludowi artyści, którzy 
grali, śpiewali i  tańczyli, między innymi: Dziecięcy Zespół Pieśni 
i Tańca  Górne Nutki, Zespół Pieśni i Tańca Bęczkowianie, Gminne 
Koło Gospodarzy, Zespół Śpiewaczy Górninecki, Kapela Gospodarzy, 
Zespół Pieśni i Tańca Morawica i Kapela Typowy Janus. Tłumy pod 
scenę przyciągnął zespół Ego. Całość zakończyliśmy dyskoteką pod 
gwiazdami.

Wszyscy chętni mogli również obejrzeć stoiska i  skosztować re-
gionalnych produktów. Byli żołnierze 
Wojsk Obrony Terytorialnej, ROT za-
prezentował kapsułę 5 D, a  dla malu-
chów przygotowano strefę dmuchań-
ców, baseny wodne, karuzelę i  wiele 
innych atrakcji, jak np. piana party.

Z  wielką niecierpliwością delegacje 
z gmin czekały na rozstrzygnięcie kon-
kursu na najpiękniejszy wieniec dożyn-
kowy. Każdy był misternie wykonany 
z tegorocznych zbóż, owoców i warzyw. 
Ten najpiękniejszy okazał się z  gminy 
Bieliny, który razem z  paniami uwiła 
Grażyna Sitek. Drugie miejsce zajął wie-
niec z gminy Daleszyce, trzecie miejsce 
przypadło gminie Strawczyn.

Goście dopisali
Tego dnia, razem z  powiatem i  gminą Górno, bawiło się wielu go-
ści. Po mszy, w  pięknym orszaku czy przy dźwiękach muzyki bawi-
li się: członkowie Zarządu Powiatu w  Kielcach Stefan Bąk i  Cezary 
Majcher, radni powiatowi Bogdan Gierada, Michał Godowski, Tomasz 
Gruszczyński, Wojciech Kózka, Anna Kosmala, Emil Machul, Andrzej 
Michalski, Agata Sałata, Łukasz Woźniak, Zbigniew Zagdański 
i Danuta Żebrowska.� Agnieszka Madetko

Poznajmy starostów dożynek
Monika Waldon i Jan Ozga w tym roku reprezentowali rolników z po-
wiatu kieleckiego na dożynkach.

Monika Waldon.  Od urodzenia mieszka w  Krajnie Łękach. Tam 
zajmuje się uprawą truskawek, a  na potrzeby swojego gospodarstwa 
także ziemniaków i zboża. Prowadzi gospodarstwo rolne o powierzch-
ni 3,7 ha. Przejęła je w 2005 roku po rodzicach. W jego prowadzeniu 
pomaga pani Monice najbliższa rodzina. Starościna dożynek przyznaje, 
że praca jest bardzo trudna i w bardzo dużym stopniu zależy od wa-
runków atmosferycznych, które w  tym roku nie były zbyt łaskawe. 
Uprawia truskawki odmiany deserowej Honey. Owoce przekazuje 
do przetwórstwa.

Jest mężatką, ma dwoje dzieci. 
Pasjonuje się ogrodnictwem i  goto-
waniem. W  wolnych chwilach czyta 
książki, głównie zawierające prawdziwe 
historie. Pani Monika jest członkiem 
Stowarzyszenia Ziemi Świętokrzyskiej 
Warkocz. Z  wykształcenia jest techni-
kiem żywienia zbiorowego.

Jan Ozga. Mieszkaniec Skorzeszyc 
od urodzenia, z tej wsi pochodzi też jego 
małżonka Barbara, z  którą mają troje 
dzieci, obecnie już dorosłych synów. 
Pan Jan jest już dziadkiem, posiada tro-
je wnucząt. Jest hodowcą koni i  trzody 
chlewnej. Tę drugą hodowlę musiał cza-
sowo zawiesić ze względu na afrykański 
pomór świń.

Końmi zajął się w 2004 roku. Hoduje 
polskie konie zimnokrwiste w typie sztumskim i sokólskim. Konie po-
siadają pełną dokumentację hodowlaną. U pana Jana się rodzą, są od-
chowywane do roku, a  następnie przekazywane do dalszej hodowli. 
Pan Jan zapewnia im pokarm z  własnego pola. Zwierzęta korzystają 
u niego z wybiegu o długości około 800 metrów i szerokości ok. 30 me-
trów. W tej chwili w jego gospodarstwie przebywają dwie utytułowane 
klacze i jeden źrebak, choć, jak przyznaje pan Jan, były czasy, że zajmo-
wał się 12 końmi.

Areał pana Jana wynosi 10 ha, w  tym 7,5 jako grunty własne, 2,5 
grunty dzierżawione. Głównie to pola orne i łąki. W prowadzeniu go-
spodarstwa pomaga małżonka, która posiada rolnicze wykształcenie.
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Wieniec z sołectwa Czaplów-
Zofiówka, w gminie Bieliny, 
został uznany za najpiękniejszy 
podczas Dożynek Powiatu 
Kieleckiego i Gminy Górno. 
Potem, w ocenie jury, okazał się 
najładniejszym na dożynkach 
wojewódzkich. W nagrodę 
reprezentował nasz region 
na Dożynkach Prezydenckich 
w Warszawie.

Główną wykonawczynią wieńca była 
sołtys Grażyna Sitek. Pomagały jej ko-
leżanki. Cztery panie poświęciły wiele 

godzin, aby efekt końcowy urzekł komisję, 
oceniającą wieńce podczas dożynek.

– Przygotowanie wieńca trwa dość dłu-
go. Najpierw trzeba odpowiednio wcześniej 
ściąć zboża, żeby nie sczerniały. Powiązać 
je w pęczki i wysuszyć. Do wieńca wplatamy 
też len, który również musimy zasiać, zerwać 
i  wysuszyć. Te wcześniejsze przygotowania 
trwają około dwóch tygodni. Później około 
trzech tygodni przed dożynkami rozpoczyna-
my pracę przy wiciu – wylicza pani Grażyna.

Komisja oceniająca wieńce w Górnie bar-
dzo dokładnie sprawdzała, czy są wykonane 
zgodnie z  wymogami. Bo tradycyjny dożyn-
kowy wieniec, nazywany też plonem (z  racji 
tego, że składał się ze wszystkiego, co dało 
pole), nie powinien mieć żadnych sztucznych 
dodatków.

– Wieniec ma być jak obrączka u podsta-
wy. Nie ma początku i nie ma końca, bo koło 
jest jedynym symbolem wszechświata i  bo-
skości. Dlatego w  kulturze ludowej każdy 
wieniec winien być upleciony na podstawie 
z koła – przypominała 28 sierpnia w Górnie 
dr Alicja Trukszyn, przewodnicząca jury.

O tej zasadzie pamiętały panie z Czaplowa-
Zofiówki. Ich zwycięski wieniec upleciony 
został na podstawie z  koła, z  zachowaniem 
kształtu korony, zwieńczonej symbolem re-
ligijnym – krzyżem uplecionym z  kwiatów 
(może to być też hostia, monstrancja).

Wieniec powinien być uwity z  czterech 
podstawowych zbóż: żyta, pszenicy, jęczmie-
nia i owsa. – Zaczynamy wić najpierw zboża, 
później len. W  wieńcu mamy jeszcze proso. 
Zbieramy zioła, przyozdabiamy kwiatami, 
zatrwianem, ziołami: wrotyczem, nawłocią, 
dziurawcem, krwawnikiem. W naszym wień-
cu jest bardzo dużo ziół. Mamy też leszczynę 
i kalinę – zapewnia Grażyna Sitek.

W  skład komisji, oceniającej wieńce 
w  Górnie, weszli: dr Alicja Trukszyn – et-
nograf, Jarosław Karyś – zastępca dyrektora 
Muzeum Wsi Kieleckiej oraz Zenon Pedrycz 
– dyrektor Wydziału Rolnictwa, Leśnictwa 
i  Środowiska w  Starostwie Powiatowym 
w Kielcach. Zwycięski wieniec z gminy Bieliny 
rywalizował z 14 innymi.

XXII Świętokrzyskie Dożynki 
Wojewódzkie w Bogorii
Powiat kielecki reprezentował czło-
nek Zarządu Powiatu w  Kielcach Stefan 
Bąk oraz dyrektor Wydziału Rolnictwa, 
Leśnictwa i  Środowiska Zenon Pedrycz. 
Uroczystości rozpoczęła msza święta o godz. 
12 w  Sanktuarium Matki Bożej Pocieszenia 
w Bogorii. 

W  tym roku wyjątkowo oceny wieńców 
dokonano wcześniej, aby zdążyć ze zgło-
szeniem zwycięskiego wieńca do Kancelarii 
Prezydenta RP w  celu udziału w  Dożynkach 
Prezydenckich, które w  tym roku pokrywa-
ły się z  terminem Dożynek Wojewódzkich. 
Spośród 13 wieńców, które zostały zgłoszo-
ne do konkursu, za najpiękniejszy uznano 
wieniec z gminy Bieliny. Wieniec ten 10 i 11 
września wziął udział w konkursie na najpięk-
niejszy wieniec w kraju.

Wraz z  samorządowcami z  powiatu kie-
leckiego i  gminy Bieliny, w  delegacji uczest-
niczyli przedstawiciele z  sołectwa Czaplów–
Zofiówka. Towarzyszyło im Koło Gospodyń 
Wiejskich Śwarne Kakonianki oraz grupa 
sołtysów i  radnych z  gminy Bieliny. Na do-
żynkowej scenie można było podziwiać KGW 
Śwarne Kakonianki z  obrzędem „Strojenie 
przepiórki”.

Wieniec na Dożynkach 
Prezydenckich w Warszawie
W  przeddzień Dożynek Prezydenckich tra-
dycyjnie odbył się „Konkurs na najładniejszy 
wieniec dożynkowy o  nagrodę Prezydenta 
Rzeczypospolitej Polskiej”, w  którym wzięły 
udział grupy, reprezentujące poszczególne 
województwa. Nasz region reprezentowali 
Zespół Pieśni i  Tańca Ciekoty oraz Kapela 
Adaśki.� Anna Duda

Wieniec z Czaplowa-Zofiówki najpiękniejszy 
w powiecie i w województwie
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W sobotę, 13 sierpnia, odbył się 
Rajd Rowerowy Szlakiem Brygady 
Świętokrzyskiej Narodowych Sił 
Zbrojnych. 

Rajd doczekał się już czwartej edycji. 
W tym roku patronat honorowy objął 
nad nim wicepremier, minister obro-

ny narodowej Mariusz Błaszczak, a  podzię-
kowania za jego organizację nadesłał m.in. 
wojewoda małopolski Łukasz Kmita. List, 
w  którym przytoczone zostały dokonania 
brygady, odczytała na miejscu wicedyrektor 
biura wojewody.

– W dziejach naszego kraju i całej Europy 
jednostka ta mogła pochwalić się wieloma 
sukcesami. Jednym z  nich była niezłomność 
w walce i oswobodzenie więźniów obozu kon-
centracyjnego w Holiszowie, znajdującym się 
poza granicami naszej Ojczyny – czytała Ewa 
Gil, II zastępca dyrektora biura wojewody 
małopolskiego.

W  wydarzeniu wzięli udział: wice-
przewodniczący Sejmiku Województwa 
Świętokrzyskiego Mieczysław Gębski, wójto-
wie: Irena Marcisz z Łopuszna, Piotr Wilczak 
z  Mniowa, Wojciech Ślefarski z  Zagnańska 
oraz jego zastępca Stanisław Stępień, prze-
wodnicząca Rady Gminy Zagnańsk Renata 
Pisiakowska. Radnych Rady Powiatu repre-
zentował Krzysztof Soboń. List do uczestni-
ków skierował też minister edukacji narodo-
wej Przemysław Czarnek.

– Z  każdym rokiem rajd się rozrasta. 
W rozmowie z panią dyrektor biura wojewo-
dy małopolskiego usłyszałem, że o tym rajdzie 
jest już głośno w  Małopolsce. Cieszymy się, 
że impreza, która na początku była powiatowa, 
osiągnęła następnie zasięg wojewódzki, a teraz 
wykracza poza granice naszego regionu – mó-
wił Mirosław Gębski, starosta kielecki.

W  wydarzeniu o  turystyczno-patriotycz-
nym wymiarze wzięły udział cztery powiaty 
z  województwa świętokrzyskiego: kielecki, 
konecki, włoszczowski i jędrzejowski.

Po raz pierwszy do rajdu dołączył powiat 
zawierciański z województwa śląskiego.

– Ziemia świętokrzyska jest piękną zie-
mią, zresztą tutaj spędziłem moje szkolne 
lata. Z  wielkim sentymentem wracam za-
wsze. Była to wielka frajda i  przyjemność 
dla mnie – mówił Paweł Sokół, wicestarosta 
zawierciański.

Trasa powiatu kieleckiego tradycyjnie pro-
wadziła z Zagnańska do Lasocina. Rowerzyści 
pokonali dystans, wynoszący około 55 km. 
Na trasie rajdu znalazły się postoje w  waż-
nych miejscach pamięci, związanych nie tyl-
ko z  działaniami Brygady Świętokrzyskiej. 
Na mecie w  Lasocinie stanęło ponad 200 
rowerzystów.

Tu, przed pomnikiem poświęconym 
pamięci dowódców i  żołnierzy Brygady 
Świętokrzyskiej NSZ, złożono wiązanki kwia-
tów. W tym miejscu pojawił się również żoł-
nierz brygady, major Bogdan Eubich.

Rajd miał przypominać o działaniach bry-
gady i stać się przyczynkiem do zgłębiania hi-
storii polskiej walki o wolność.

– Apeluję do ludzi, zwłaszcza młodszych, 
aby nie byli przeciwko Narodowym Siłom 
Zbrojnym. Szli tam naprawdę młodzi chłop-
cy, nawet mój wuj – brat mojego ojca, który 
miał niespełna 18 lat – przypominał Krzysztof 
Soboń, radny Rady Powiatu w Kielcach.

Wydarzenie zakończyło się na Placu nad 
Stawkiem, gdzie biesiadowano przy wspólnym 
ognisku i dźwiękach pieśni patriotycznych.

Patronat honorowy nad tym wydarzeniem 
objął wicepremier, minister obrony narodo-
wej Mariusz Błaszczak. 

� Anna Duda

IV Rajd Rowerowy Szlakiem Brygady 
Świętokrzyskiej NSZ
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Szanowni Państwo

Powiat kielecki się zmienia i  nie można tego nie zauważyć. 
W  ostatnich latach udało się wiele osiągnąć w  zakresie popra-
wy infrastruktury drogowej na naszym terenie. We wszystkich 

gminach powiatu sukcesywnie pojawiają się kolejne kilometry wyre-
montowanych ulic, chodników. Tak jest na przykład w gminie Górno, 
w  której w  lipcu ubiegłego roku oddaliśmy do użytku mieszkańców 
i  kierowców bardzo ważne odcinki dróg – w  Skorzeszycach (blisko 
900 m) i w Leszczynach (1,6 km). Obie te inwestycje udało się zrealizo-
wać dzięki rządowemu dofinansowaniu. Remont drogi w Leszczynach 
kosztował 911 tys. 840 zł, wkład własny zapewniły powiat i  gmina. 
W ramach zadania wyremontowano chodnik oraz położono nowy as-
falt. Z  kolei w  Skorzeszycach przebudowano drogę powiatową (etap 
II). Koszt inwestycji wynosił 981 tys. zł. Wykonano ka-
nalizację deszczową, poszerzono jednię, wybudowa-
no chodnik i  zjazdy, położono asfalt. I  znów po-
kryciem wkładu własnego podzieliły się powiat 
i gmina. Cieszę się, że oba samorządy sprawnie 
w tej kwestii z sobą współpracowały.

Aktualnie trwają prace przy rozbudowie 
drogi powiatowej Leszczyny – Krajno Drugie 
– Porąbki – Bieliny Kapitulne. Projekt 
na realizację tego zadania został wykonany 
przez gminę Górno, a  następnie przekazany 
do Powiatowego Zarządu Dróg. Inwestycja za-
kłada powstanie chodnika, zjazdów na posesje, 
odwodnienia drogi, nowej nawierzchni i przebudo-
wę obiektów mostowych.

Z kolei w gminie Bodzentyn trwa przebudowa 
drogi powiatowej wraz z  budową cią-
gu pieszo-rowerowego Święta 
Katarzyna – Wilków – Ciekoty 

– Mąchocice-Scholasteria. Inwestycja dotyczy prawie 8-kilometrowego 
odcinka, a całość zadania opiewa na ponad 16 milionów złotych.

Powiat kielecki inwestuje również w bezpieczeństwo pieszych. Stąd 
budowa 23 aktywnych przejść dla pieszych, w tym w Górnie. To dzia-
łanie również z rządowym wsparciem w ramach programu „Rządowy 
Fundusz Rozwoju Dróg – w zakresie poprawy bezpieczeństwa ruchu 
drogowego na przejściach dla pieszych”.

W sierpniu na terenie gminy Górno odbyły się powiatowo-gmin-
ne dożynki. To wielkie święto rolników, które powróciło do kalen-
darza wydarzeń po przerwie, spowodowanej epidemią. Chcę jednak 
zaznaczyć, że były to pierwsze w historii powiatowe dożynki właśnie 
w  Górnie. Jestem ogromnie wdzięczny za to, że zorganizowane zo-
stały w gminie, z którą jestem mocno związany. Myślę, że to miejsce 

sprawdziło się podczas tak dużego wydarzenia. Stadion pomieścił 
wszystkich uczestników i  był wspaniałą areną do prezentacji 

dożynkowych wieńców. W  tym miejscu chciałbym serdecznie 
podziękować rolnikom za ich całoroczną pracę, za chleb, któ-
ry dzięki ich wysiłkom może pojawiać się na naszych stołach. 
Każdy, kto mieszka i gospodaruje na wsi, doskonale wie, jak 

ciężka to jest praca. Dlatego Szczęść Wam Boże!
17 września Ochotnicza Straż Pożarna w Górnie obcho-

dziła 100-lecie swojego istnienia. Odbyła się piękna uro-
czystość na placu przy stadionie w Górnie. To było bardzo 

ważne święto naszej społeczności, w trakcie którego druho-
wie jednostek OSP z gminy otrzymali odznaczenia i wyróż-
nienia za swoją oddaną służbę i Zasługi dla Pożarnictwa.

Przypominam, że pozostaję otwarty na kontakty 
z mieszkańcami i służę im swoją radą (tel. 500 510 080, 

emilmachul@gmail.com).
Emil Machul,  

radny Rady Powiatu w Kielcach

Szanowni Mieszkańcy powiatu kieleckiego

W mojej pracy na rzecz rozwoju naszej Małej Ojczyzny przy-
świeca mi taki cel, aby mogli Państwo zawsze na mnie li-
czyć. Na moją współpracę, radę i zrozumienie. Staram się 

więc „trzymać rękę na pulsie” zdarzeń, przewidywać potrzeby, podej-
mować inicjatywy, które przysłużą się naszemu powiatowi. Ale w tej 
codziennej pracy i gonitwie zdarzają się takie chwile, kiedy wiem, że – 
jeśli zajdzie potrzeba – w najtrudniejszym momencie to ja będę mogła 
liczyć na Państwa. Ponieważ mam przepiękny przykład bezinteresow-
nej dobroci, jaki dają co roku mieszkańcy podkieleckiego Sukowa 
i organizatorzy biegu charytatywnego „Suków na Start”. 17 
września miała miejsce czwarta odsłona tej szczytnej akcji 
– w tym roku zbieraliśmy pieniądze na leczenie i reha-
bilitację chorego onkologicznie ucznia tutejszej szkoły, 
14-letniego Karola Garbata.

Bieg to oczywiście duże sportowe emocje, ale też 
spotkanie z rodzicami chłopca i wzruszająca rozmo-
wa telefoniczna z  naszym bohaterem, który prze-
bywał w szpitalu i stamtąd podziękował wszystkim 
za pomoc. W takich chwilach chce się pracować 
jeszcze bardziej, żeby usunąć wszelkie przeszkody 
z drogi tego młodego człowieka, który ma swoją 
tak trudną życiową przeprawę. Chciałabym, żeby 
takie akcje nie były potrzebne, ale serce rośnie, 
kiedy patrzy się na inicjatywę i  zaangażowa-
nie wszystkich w  pomoc dla tego dzielnego 
14-latka. Mam wrażenie, że na „starcie” 
rzeczywiście tego dnia stanął cały 
Suków i wielu mieszkańców nasze-
go powiatu. Przybyli, by pobiec 

i wrzucić datek do puszki. Byli: sportowcy, nauczyciele z panią dyrek-
tor na czele i szkolni koledzy Karola. Uczestniczyły też wszystkie miej-
scowe organizacje. W zamian za wsparcie Karola można było posilić 
się na stoisku Koła Gospodyń Wiejskich Sukowianki znad Lubrzanki, 
przysmaki przygotował też lokalny Klub Seniora, na grilla zaprasza-
li druhowie OSP, z puszkami chodzili nauczyciele i radni, swój pokaz 
wylicytowali dla 14-latka karatecy z klubu Chikara.

Wydarzenie z roku na rok się rozrasta, dochodzą nowe atrakcje, jest 
coraz więcej uczestników, a  pozytywna energia zaraża do ko-

lejnych gestów pomocy. Na starcie biegu w Sukowie stanął 
w tym roku namiot fundacji DKMS, rejestrującej poten-

cjalnych dawców szpiku. Wiem, że fundacja przyje-
chała do nas nieco „z marszu” i nie spodziewała się 
wielkiego odzewu w niewielkiej miejscowości – tym-
czasem w ciągu kilku godzin zarejestrowała szesna-

ście osób, gotowych w  każdej chwili oddać szpik 
obcej osobie, jeśli tylko będzie możliwość urato-
wania jej życia. To również pokazuje, jak wspa-
niałe emocje i  gotowość do działania udziela się 
podczas sukowskiego biegu.

Wielkie brawa dla organizatorów i  pomysło-
dawców tego wyjątkowego wydarzenia, ogromne 

podziękowania dla wszystkich, którzy dołożyli 
swoją cegiełkę do spokojniejszej przyszłości 
Karola. Jestem dumną sukowianką i mam na-
dzieję, że właśnie „zaraziłam” Państwa wiarą 

w ludzi.
Anna Kosmala,  

radna Rady Powiatu w Kielcach
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Materiały nadesłane przez kluby radnych

Rolnicy podziękowali za tegoroczne plony

Dożynki to największe święto gospodarskie w  ciągu roku. Jest 
wyrazem podziękowania za zebrane plony i uhonorowaniem 
pracy rolnika, która wiąże się z ogromnym zaangażo-

waniem i  wytężoną, wielomiesięczną pracą. Uroczyste 
obchody tego wydarzenia przypadają w  czasie, gdy 
pola pustoszeją, a  praca na nich dobiega końca. 
W niedzielę, 28 sierpnia, zakończenie żniw świę-
towali także mieszkańcy powiatu kieleckiego 
podczas Powiatowych Dożynek, które odbyły się 
w Górnie.

Jak pisze Zygmunt Gloger w publikacji „Rok 
polski w  życiu, tradycji i  pieśni” – „Kiedyż się 
rolnik ma weselić i  Bogu pokłonić i  ziemi bło-
gosławić i ludziom za pomoc podziękować, jeżeli 
nie wtedy, gdy pod dach swój zgromadzi owoce 
pracy mozolnej i zabiegów całorocznych?”

Tradycje dożynkowe przekazywane są z  po-
kolenia na pokolenie. Wiele z  nich kultywowanych 
jest do dziś. Barwne wieńce dożynkowe każdego 
roku wprawiają w  zachwyt uczestników 
wydarzenia. Najczęściej przybiera-
ją one formę korony lub koła. 
W  dużym stopniu przygoto-
wuje się je ze zbóż, kwiatów, 
orzechów, kiści jarzębiny, 
owoców i kolorowych wstą-
żek. Nie brakuje ich także 

na dożynkowych stołach w  gminach Bodzentyn i  Górno. Spośród 
wszystkich, starannie przygotowanych kompozycji, wybierany jest 
najładniejszy wieniec. Niezmiernie ważna jest też symbolika chleba. 

Ofiarowane pieczywo – owoc ziemi oraz pracy rąk ludzkich jest sym-
bolem życia, radości, sytości i szczęścia.

Tegoroczne, powiatowe obchody dożynkowe odbywały 
się w  Górnie. Po mszy świętej korowód dożynkowy prze-
maszerował ulicami miejscowości przy akompaniamencie 
Młodzieżowej Orkiestry Dętej w Górnie.

Podczas wydarzenia nie zabrakło także istotnych, choć 
trudnych, tematów związanych z  zapewnieniem bez-
pieczeństwa żywnościowego w dobie kryzysu, wywoła-
nego przez pandemię COVID-19, ale w  szczególności 
problemów, także dla Polski, jakie niesie za sobą wojna 

w Ukrainie. 
W  Światowym Indeksie Bezpieczeństwa Żywności nasz 

kraj znalazł się na 22. miejscu spośród 113 analizowanych. 
To w dużej mierze zasługa polskich rolników, któ-

rzy każdego dnia poprzez swoją pracę trosz-
czą się o  zapewnienie dostępności 

poszczególnych produktów. 
To pokazuje, jak wiele za-
wdzięczamy im każdego 
dnia.

Wojciech Kózka,  
radny Rady Powiatu 

w Kielcach

„Zima wasza, wiosna nasza”?

Wygląda na to, że rząd chce zrobić odwrotnie. Mam tu na my-
śli przełożenie wyborów samorządowych z  jesieni 2023 r. 
na wiosnę 2024 r. Argumentując to nałożeniem się na siebie 

wyborów z tymi zaplanowanymi do parlamentu. Jako radny powiatu 
jestem dość sceptycznie nastawiony do tego pomysłu. 

Obywatele wybrali nas na pięcioletnią kadencję, więc powinniśmy 
zrealizować ich wolę, a nie dokładać sobie jeszcze pół roku, które praw-
dopodobnie byłoby skupione na kampanię wyborczą, a nie działania 
mające ulepszyć życie mieszkańców. A co, jeśli obserwując niektórych 
można zauważyć, że oni taką kampanię prowadzą od pierwszego dnia 
zasiadania w  samorządowych ławach? Czy nie można odnieść wra-
żenia, że ludziom wiele rzeczy przedstawia się w sposób dość 
rozmijający się z faktami? A nawet karmi się ich tępą pro-
pagandą rodem z czasów słusznie minionych? Dlaczego 
nazywa się obywateli wyborcami? 

Owszem, chodzą oni na wybory i wybierają swo-
ich przedstawicieli w głosowaniu. Jednak są oni wy-
borcami tylko w ten jeden dzień. Dla mnie to współ-
obywatele, nie wyborcy. Przez wiele lat, także 
w  czasach gdy byłem radnym gminy Piekoszów, 
różnie układały się moje relacje z  mieszkańcami. 
Jednak przenigdy nie traktowałem ich jako karty 
do głosowania. A  już na pewno nie wmawiałem 
czegoś, co nie miało miejsca. Nie przedstawiałem 
nikomu rzeczy, które są upiększane w  różnego 
rodzaju mediach społecznościowych czy też trady-
cyjnych. Przecież w  większości każdy z  nas ma lustro 
i  musi w  nie spojrzeć. A  prawda się obroni. 
W  życiu nie jest istotna ilość wypo-

wiadanych słów. Ważna jest ich treść i szczerość, bo piękne słowa nie 
zawsze są prawdziwe, a  prawdziwe nie zawsze są piękne. Boli mnie 
jak podzielono nasze społeczeństwo poprzez działania ocierające się 
o propagandę. Jak wmówiono nam, że jeżeli nie sympatyzujesz z jed-
ną opcją, jesteś zwolennikiem innej. Co lepsze? Bycie sobą z tysiącem 
wad, czy może podążanie za masą doskonałych udawaczy? Nie można 
być osobą neutralną. A  już o własnym zdaniu nie ma mowy. Mamy 
robić tak, jak nasi, i koniec. 

Bycie sobą w świecie, który nieustannie próbuje uczynić cię kimś in-
nym, jest największym osiągnięciem. Nie jesteś z nami? Trudno, jakbyś 
był, może w największej łaskawości swojej moglibyśmy się zastanowić, 

czy pomóc zrealizować jakąś inwestycję czy projekt, mający słu-
żyć lokalnej społeczności. No, ale nie jesteś z nami, to żegnaj. 

Najwyżej możesz nam podać pomysł, to my zrealizujemy 
go i przedstawimy jako nasz. My mamy świetną praktykę 

w  przecinaniu wstęg. Nożyczki czekają już naostrzone. 
Kartoniki z  liczbami już czekają, a  ma je kto trzymać. 
Że to przecież za pieniądze podatników? Możliwe. Ale 
ważne, że w myśl powiedzenia „dziel i rządź”, to my te 

pieniądze dzielimy i póki co jeszcze rządzimy.
Jaka więc będzie zima? Eksperci przewidu-

ją, że czeka nas kryzys energetyczny. Jak się przy-
gotowaliśmy na ten czas? Jak nas do niego przy-
gotowały osoby decyzyjne? Czas pokaże. Jedno 

jest pewne - potrzeba nam solidarności, praw-
dy i  poszanowania. Wtedy wiosna będzie nasza. 

Nasza, czyli całego społeczeństwa.
Andrzej Borowski,  

radny Rady Powiatu w Kielcach
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Ochotnicza Straż Pożarna w  Szewcach zyskała nowoczesny 
wóz ratowniczo-gaśniczy. 4 września odbyła się uroczystość 
przekazania pojazdu, w  której uczestniczyli starosta kielec-

ki Mirosław Gębski oraz radny powiatowy Tomasz Gruszczyński. 
Uroczystość rozpoczęła się mszą świętą w kaplicy w Szewcach. Po po-
święceniu wozu odbył się festyn rodzinny.

Warto wspomnieć, że Starostwo Powiatowe w Kielcach dołożyło ce-
giełkę w wysokości 20 tys. zł do zakupu wyposażenia pojazdu.

– Cieszę się, że możemy wzmacniać jednostki OSP poprzez zakup 
wozów – powiedział starosta. – Bez silnej, sprawnej, dobrze zorgani-
zowanej i  wyposażonej straży pożarnej ciężko jest prowadzić działa-
nia obronne czy ochronne. Druhowie na co dzień służą mieszkańcom 
i są zawsze tam, gdzie trzeba zadbać o bezpieczeństwo ludzi i mienia. 
Są obecni przy zdarzeniach, wypadkach, klęskach żywiołowych i wte-
dy, gdy trzeba reagować na nadzwyczajne kryzysy. Na wasze ręce skła-
dam podziękowania wszystkim strażakom za wielkie poświęcenie.

Tomasz Gruszczyński także pogratulował strażakom ochotnikom 
otrzymania nowego pojazdu i  życzył bezpiecznych powrotów z  ak-
cji. – Nowy wóz z  pewnością wpłynie na poprawę bezpieczeństwa. 
Przekazuję gorące podziękowania za działalność ratowniczą, bezinte-
resowną służbę drugiemu człowiekowi i życzę wielu lat w zdrowiu oraz 
szczęścia w życiu osobistym.

Dotychczas jednostka dysponowała wysłużonym wozem bojowym 
star 244 RS z  1988 roku, który 20 lipca zakończył oficjalnie służbę 
w jednostce Ochotniczej Straży Pożarnej w Szewcach, zapisując ważną 
kartę w historii miejscowości i gminy.

– My, jako Zarząd, i wszyscy członkowie OSP Szewce, chcemy two-
rzyć nowy etap w rozwoju jednostki i po kilku latach starań, ogrom-
nej ilości włożonej pracy, pomocy wielu ludzi, właśnie dziś spełniamy 
nasze wielkie marzenie. W naszym garażu już stoi nowoczesny samo-
chód ratowniczo-gaśniczy! Dla nas to jest historyczna chwila, moment, 
na który czekaliśmy latami – mówili strażacy.� (amad)

Powiat kielecki przekazał 
ponad czterysta tysięcy 
złotych na pomoc osobom 
niepełnosprawnym w ich 
codziennym funkcjonowaniu.

Kwota została przeznaczona na: budowę 
podjazdu przy Szkole Podstawowej 
w  Brzezinkach, w  gminie Masłów, 

na zakup busa dla potrzeb podopiecznych 
Dziennego Centrum Opieki i  Pielęgnacji 
z  mieszkaniami chronionymi w  Wiśniówce 
Caritas Diecezji Kieleckiej i  zakup busa dla 
uczestników Warsztatów Terapii Zajęciowej 
prowadzonego przez Stowarzyszenie Pomoc 
Niepełnosprawnym w  Osinach. W  ramach 
tej kwoty będzie także zakupiona winda dla 
Oddziału Przedszkolnego przy Szkole Podsta-
wowej w Chmielniku.

Umowy na realizację zadań podpisali 
starosta kielecki Mirosław Gębski i  członek 
Zarządu Powiatu w  Kielcach Stefan Bąk. 
Obecni byli: główna księgowa kieleckie-
go starostwa Agnieszka Trepka, wójt gmi-
ny Masłów Tomasz Lato, dyrektor Caritas 
Diecezji Kieleckiej ks. dr Stanisław Słowik.

– Powiat kielecki po raz kolejny pozyskał 
środki, które zostaną przeznaczone na likwi-
dację barier w  placówkach użyteczności pu-
blicznej. Dzięki temu osoby niepełnosprawne 
będą miały możliwość swobodnego poruszania 
się. Staramy się także usunąć bariery transpor-
towe poprzez zakup pojazdów przystosowa-
nych do przewozu osób niepełnosprawnych. 
Robimy to dla dobra mieszańców powiatu i dla 
polepszenia godności życia osób niepełno-
sprawnych – mówi starosta Mirosław Gębski.

Program Wyrównywania Różnic Między 
Regionami III jest finansowany ze środków 
Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób 
Niepełnosprawnych.

– Głównym celem zadania jest wyrówny-
wanie szans oraz zwiększenie dostępu osób 
niepełnosprawnych w  codziennym funkcjo-
nowaniu, poruszaniu się i  komunikowaniu, 
poprzez likwidację barier w  urzędach, pla-
cówkach edukacyjnych lub środowiskowych 
domach samopomocy – dodaje Stefan Bąk.

120 tys. zł otrzyma Caritas Diecezji 
Kieleckiej dla potrzeb Dziennego Centrum 
Opieki i Pielęgnacji z mieszkaniami chronio-
nymi w  Wiśniówce na zakup 9-osobowego 
busa, przystosowanego do przewozu osób po-
ruszających się na wózkach inwalidzkich.

– W Wiśniówce od dwóch lat funkcjonują 
mieszkania chronione, w  których przebywa 
30 osób. Część z nich ma poważne problemy 
z  poruszaniem się, a  muszą być dowiezione 
do lekarzy czy urzędów. Autobusy w większo-
ści nie są przystosowane do przewozu osób 

niepełnosprawnych – mówi dyrektor Caritas 
Diecezji Kieleckiej ks. dr Stanisław Słowik.

Gmina Masłów dla Szkoły Podstawowej 
w  Brzezinkach otrzymała blisko 23 tys. zł 
na budowę podjazdu przy szkole. – Bardzo 
ważna inwestycja, która znacząco likwiduje 
bariery architektoniczne – mówi wójt Tomasz 
Lato.

Podjazd będzie kosztował gminę ok. 52 
tys. zł. – Ważne jest też to, że część środków 
przekazanych zostanie z funduszu sołeckiego, 
co świadczy o świadomości mieszkańców tego 
sołectwa, ale również o ich aktywności – do-
daje wójt.

150 tys. zł otrzyma Zakład Doskonalenia 
Zawodowego dla Oddziału Przedszkolnego 
przy Szkole Podstawowej w Chmielniku na za-
kup windy. 120 tys. zł otrzyma Stowarzyszenie 
Pomoc Niepełnosprawnym w  Osinach dla 
potrzeb WTZ na zakup 9-osobowego busa 
przystosowanego do przewozu osób porusza-
jących się na wózkach inwalidzkich.

Agnieszka Madetko

OSP Szewce z nowym samochodem

Przełamujemy bariery
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Grażyna Sitek uważa, 
że do każdego sukcesu trzeba 
iść własną pracą. Delikatna, 
wytrwała, ciepła. Uśmiechem 
potrafi obdarzyć innych. Taka 
jest sołtys sołectwa Czaplów–
Zofiówka w gminie Bieliny.

Wrześniowym bohaterem rubryki 
o sołtysach jest Grażyna Sitek, soł-
tys od 2011 roku, radna gminna 

od trzech lat. Ostatnio ta wrażliwa artystka, 
wraz z  innymi kobietami, uwiła najpiękniej-
szy wieniec w województwie świętokrzyskim. 
I to zwycięstwo stało się okazją do spotkania 
z tą wyjątkową osobą.

Grażyna Sitek razem z  mężem miesz-
ka na końcu wsi Czaplów. Do mieszkańców 
ma daleko, ale to nie problem, bo uwielbia 
jeździć na rowerze. Przed domem zaparkowa-
ny jest śliczny biały rower. Prawie codziennie 
na nim jeździ.

– Syn się ożenił i wyprowadził. Ma półto-
raroczną córeczkę, którą ostatnio codziennie 
do mnie przywozi. Wnusia chorowała w żłob-
ku. Postanowiłam pomóc – opowiada pani 
Grażyna.

Sołtysem jest od 2011 roku, a radną od tej 
kadencji. – Mieszkańcy namówili mnie, żebym 
została jeszcze radną – przyznaje szczerze.

Jako sołtys i  radna ma się czym chwalić. 
Lista sukcesów jest tak długa, że skupiła się 
tylko na tych największych inwestycjach. – 
Mamy wszystko. Wybudowano drogę po-
wiatową Bieliny – Poduchowne – Zofiówka 
wraz z  chodnikiem i  oświetleniem. Przy tej 
inwestycji zostały uzupełnione brakujące od-
cinki sieci wodociągowej na ulicy Pod Borem 
do ulicy Ceglanej. Wybudowana została dro-
ga gminna Gajówka – Zofiówka. Uzupełniono 
oświetlenie uliczne na Brzozowej, Sportowej 
i  Zofiówce. Została również uzupełniona 
sieć wodociągowa przy ul. Staszica, jak rów-
nież wybudowana droga wewnętrzna z nową 
nawierzchnią asfaltową – wymienia jednym 
tchem inwestycje.

To nie koniec listy. W  miejscowości 
Czaplów powstała nowa droga wewnętrzna, 
a  także przebudowano tam wodociąg. Jedną 
z większych inwestycji była budowa drogi po-
wiatowej Czaplów – Huta Nowa – Św. Krzyż.

– Była to inwestycja, na którą otrzymali-
śmy dofinansowanie zewnętrzne w  ramach 
promes powodziowych z  budżetu państwa 
oraz pieniędzy powiatu kieleckiego i  gminy 
Bieliny. Przy okazji wybudowano chodnik, 
a rowy wzmocniono ażurami. Przebudowano 
drogę gminną od Huty Nowej przez Gajówkę 
do Zofiówki – etap 2. W tym roku w Zofiówce 
wybudowano kanalizację sanitarną, a  teraz 
budowana jest w ulicy Ceglanej. Dodatkowo 
powstaje także wodociąg.

– Wszystkie drogi mamy wykonane. 
To ogromna zasługa wójta, który potrafi za-
biegać o  pieniądze. Inwestycje zdecydowa-
nie polepszyły jakość życia mieszkańców. 
Jesteśmy skanalizowani, mamy wszędzie 
wodociąg, oświetlenie, rowy są czyszczone 
na bieżąco. Jedyne, co by się przydało, to plac 

zabaw. Mamy dużo młodych ludzi. Powstało 
osiedle domków jednorodzinnych. Obecnie 
mamy 125 domów, w  których zamieszkuje 
około 500 mieszkańców.

Mieszkańcy żyją głównie z uprawy truska-
wek. Ten rejon to prawdziwe zagłębie tego 
owocu. Dlatego pogoda ma duże znaczenie 
w  ich życiu, nie tylko chodzi o  to, by tru-
skawki rosły, ale też, by deszcze nie znisz-
czyły uprawy. – Planujemy utworzyć gru-
pę, która by zadbała o  interesy plantatorów. 
Ceny w skupach są tak niskie, że balansujemy 
na granicy opłacalności.

Rowerem odwiedza mieszkańców, 
a to z podatkiem czy opłatami za śmieci. Kiedy 
nie jeździ na rowerze, to razem z mężem spa-
ceruje. Głównie zimą, po pięć kilometrów.

Z wizytą u prezydentowej
Uwity przez panią Grażynę wieniec zwycię-
żył podczas Dożynek Powiatu Kieleckiego 
i gminy Górno. Potem, w ocenie jury, okazał 
się najładniejszym na dożynkach wojewódz-
kich. I w nagrodę reprezentował nasz region 
w Warszawie, w pałacu prezydenta. – Wieniec 

wykonany był przeze mnie. Pomagały mi pa-
nie z  sołectwa – mówi nasza bohaterka. Jak 
przyznaje szczerze, nigdy nie uczyła się wić 
wieńców. – Wszystko przyszło samo z siebie. 
Szkoły nie skończyłam w  tym kierunku, ani 
też kursów. To mam w sercu. Najpierw ukła-
dam sobie to w głowie, potem moje pomysły 
przelewam na papier. Syn pomaga zrobić 
mi konstrukcję, spawa pręty. A  potem leci, 
siadam i plotę. Zależy mi, żeby wieniec pach-
niał i był kolorowy.

Do jego uwicia użyła tego, co dają pola 
w sołectwie. Śmieje się, że to wieniec wszyst-
kich mieszkańców. – Chodzę po polach, oglą-
dam, patrzę, co ludziom rośnie, gdzie coś 
można wykorzystać do wieńca. Potem ścinam 
i komponuję – mówi.

Wieńce wije od 2011 roku. – Dla mnie 
to bardzo duży sukces. Nie nastawiałam 
się na wygraną. Bałam się, że nie podołam, 
bo zawsze pomagała mi moja koleżanka, ale 
zachorowała. Zależy mi na tym, by wieniec 
był ładny i żeby się go nie powstydzić – mówi 
Grażyna Sitek.

Agnieszka Madetko

Sołtys Czaplowa
-Zofiówki
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Blisko 20-kilogramowe karpie i  amu-
ry, ponad 30-kilogramowe sumy i  gi-
gantyczne tołpygi o  wadze ponad 

50 kg. Takie ryby można złowić w  „Złotych 
Stawach” w  Śladkowie Małym, w  gminie 
Chmielnik. To gospodarstwo agroturystycz-
ne dla tych, którzy chcą odpocząć od wielkich 
aglomeracji, a przy okazji „złowić coś na węd-
kę”. „Złote Stawy” zajęły pierwsze miejsce 
w  powiatowym konkursie na najładniejsze 
gospodarstwo agroturystyczne.

„Złote Stawy” należą do Kamili i  Pawła 
Braciszewicz. – Nasze gospodarstwo istnieje 
od 1996 roku. Wszystko zaczęło się od moje-
go ojca Władysława, który był jednym z głów-
nych pomysłodawców na wykorzystanie po-
tencjału naszej miejscowości. Bardzo szybko 
w Śladkowie powstało ponad 20 gospodarstw 
agroturystycznych, niestety do dnia dzisiej-
szego przetrwały tylko 4. Wynika to przede 
wszystkim z tego, że dzisiejsza agroturystyka 
niewiele ma wspólnego z  definicją agrotury-
styki. Dziś pod hasłem „agroturystyka” go-
ście oczekują naprawdę wysokiego standardu 
i,  co najważniejsze, tematu przewodniego – 
wyjaśnia właściciel „Złotych Stawów”.

Tym tematem przewodnim w  przypadku 
państwa Braciszewicz są ryby i wędkarstwo. – 
W 2005 roku wraz z żoną Kamilą kupiliśmy 
od mojej siostry dom i od tego czasu nieprze-
rwanie inwestujemy w rozwój naszego gospo-
darstwa. W 2019 roku ukończyliśmy budowę 
kompleksu z siedmioma bardzo komfortowo 

urządzonymi domkami letniskowymi wraz 
z całą infrastrukturą rekreacyjną – informuje 
Paweł Braciszewicz.

Dziś gospodarstwo to 23 hektary po-
wierzchni (50 miejsc noclegowych w  pięciu 
pokojach i siedmiu domkach), w tym 9 hekta-
rów stawów. A w nich: karpie, amury, tołpy-
gi, liny, jesiotry, szczupaki, sandacze i  sumy. 
Niektóre osiągają ogromne rozmiary, ale, 
co ważne, nie są to ryby na patelnię, ponieważ 
łowisko działa na zasadzie „złów i  wypuść”. 
Oprócz ryb, atrakcją są również ptaki. Spotkać 
tu można ponad 100 gatunków, w tym kilka 
naprawdę rzadkich. To rybołów, żołna, zimo-
rodek, ślepowron i kobuz.

„Złote Stawy”, decyzją komisji konkur-
sowej, zajęły pierwsze miejsce w  konkursie 
na najładniejsze gospodarstwo agrotury-
styczne w  powiecie. Wyróżnienia za tę dzia-
łalność przyznano podczas Dożynek Powiatu 
Kieleckiego i Gminy Górno.

Wyróżnienia otrzymali:
• �Górno – „Zacisze Stara Wieś”- Marta 

i Sławomir Boryccy;
• �Masłów – Gospodarstwo Agroturystyczne 

„Nas Wodą” Dorota Michta;
• �Bodzentyn – Gospodarstwo 

Agroturystyczne „Tęczowa Dolina” 
Krzysztof Szafraniec;

• �Pierzchnica – Gospodarstwo 
Agroturystyczne „Jola” Janina i Stanisław 
Rękas;

• �Bieliny – Agroturystyka „Szklana Polana” 
Małgorzata Luciak;

• �Daleszyce – Gospodarstwo 
Agroturystyczne „Torfowisko” Sylwia 
i Paweł Kamińscy;

• �Łagów – Gospodarstwo Agroturystyczne 
Fryderyk Rycąbel;

• �Łopuszno – Gospodarstwo 
Agroturystyczne „Stajnia Ostoja” Ewa 
i Piotr Tumiłowicz;

• �Nowa Słupia – Gospodarstwo 
Agroturystyczne „Gracja” Danuta Król.
Celem konkursu jest zachęcenie właścicieli 

gospodarstw agroturystycznych do podno-
szenia estetyki gospodarstwa, upiększania 
otoczenia, ukwiecania terenu, a  tym samym 
czynienia posesji atrakcyjnym i  bezpiecznym 
miejscem do wypoczynku. Ciekawe rozwią-
zania techniczne i  architektoniczne gospo-
darstw, nawiązujące do tradycji i  kultury 
naszego regionu, stanowią również dobrą pro-
mocję powiatu kieleckiego.� Anna Duda

9-osobowa delegacja 
z naszego regionu pod 
koniec sierpnia wzięła 
udział w międzynarodowym 
spotkaniu w Grecji. Odbyło 
się ono na zakończenie 
projektu partnerskiego 
„Akademia Specjalnych Potrzeb 
Edukacyjnych” Programu 
Erasmus+.

Głównym tematem spotkania, zamy-
kającego realizację projektu, było 
podsumowanie celów, założeń i rezul-

tatów tego przedsięwzięcia oraz przedyskuto-
wanie kwestii dotyczących złożenia raportu 
końcowego.

W ramach projektu udało się m.in. opraco-
wać „Poradnik dla nauczycieli”. Przygotowali 
go uczestnicy – nauczyciele, specjaliści, kon-
sultanci wszystkich instytucji partnerskich 
projektu, biorący udział w  krótkotermino-
wych programach szkoleniowych.

Rozpropagowaniem publikacji wśród na-
uczycieli z województwa świętokrzyskiego za-
jął się powiat kielecki jako koordynator pro-
jektu. Poradnik będzie stanowił ważną pomoc 

dydaktyczną w  codziennej pracy zawodowej 
nauczycieli/specjalistów ze szkół i przedszko-
li. Trafił do nich 24 sierpnia br. podczas narady 
inaugurującej nowy rok szkolny 2022/2023.

Międzynarodowe spotkanie projektowe 
zorganizowane zostało przez INNOVATION 
FRONTIERS IKE z  Grecji. Delegatami na-
szego regionu byli przedstawiciele Starostwa 
Powiatowego w  Kielcach, powiatowych 
poradni psychologiczno-pedagogicznych 

w  Bodzentynie, Piekoszowie i  Chmielniku 
oraz Świętokrzyskiego Centrum Doskonalenia 
Nauczycieli w Kielcach.

W  spotkaniu, które odbyło się w  dniach 
25‒28 sierpnia, brali również udział przedsta-
wiciele zagranicznych instytucji partnerskich, 
dwóch przedstawicieli z  Associacao Terras 
Lusas – Movimentos Europeus z  Portugalii 
i  dwóch przedstawicieli Srednjej Skoly 
Bedekovcina z Chorwacji. 

Międzynarodowe spotkanie w Grecji

„Złote Stawy” z pierwszym miejscem
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